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Z Dodatkami kosztuje 
w prenumeracie : B e z po 
ez t v :  kwartalnie 4 z ł.;
miesięcznie 1 zł. 40 cent. 
% p o c z t ą  kwartalnie SzŁ; 
miesięcznie 1 zł. 75 c, w. a. mm l w o w s k a

Insercya w półkolumnie 
drukiem garmont, .7 cen­
tów od w iersza — ltek la - 
macye są wolne od opłaty 
pocztu wej.

P ren um erata na G azete L w o w s k a
od 1. K w ietnia do 30. Czerwca 1866.

C e n y  p r z e d p ł a t y :
I ł lB  n t i e j s r t i n j p h :  Gaze ta  w ra z  z Dziennikiem urzędowym  . .  . ?! ■ a l r .  w .  a.

Gazeta  sama (bez  Dziennika urzędowego.)  .   ’£  „  , ,
l i l a  7 8 i i t i e j § ( ‘f t W } r h  ( z  codzienną p rzesy łką po cz to w ą) :  Gazeta  w ra z  z Dziennikiem u r z ę ­

dowym   5 „  .»
Gazeta sama (bez  Dziennika u r zęd owe go)   ......................................... 3  , ,  , ,

Za pojedynczą oplata 7  centów od wier sza umieszcza ją  się inseraty równocześn ie  w dwóch Gazetach u rzędowych,  polskiej i
niemieckiej.

P rzesy łki  ( f r a n c o )  odbiera A d m i n i s t r a c j a  G a z e t y  L w o w s k i e j ,  ( u l i c a  W o ł o w a  n r .  3 7 0 ) .
Zwraca się uwagę  na to, Ze o tw ar ta  jest  p renumera ta  na Gazetę samą (bez  Dziennika u rzę do weg o)  z a  p o ł o w ę

c e n y .  
O w a ż n i e j s z y c h  w y p a d k a c h  p r z y n o s i  G a z e t a  L w o w s k a  w ł a s n e  t e l e g r a m y ,  a  tv  c i ą g u  o b r a d  

s e j m u  k i « j o w c g o  d o d a j e  b e z p ł a t n i e  s t e n o g r a f i c z n e  s p r a w o z d a n i a .

Część urzędowa.
(O fiar// dobroczynne.')

N a  wsparcie pogorze lców Galicyi wpłynęły do c. k. P rez y-  
dyurn Namiestnictwa we Lwowie  następujące ofiary:  od urzędów 
P °*ialo\vycl '  w Judenburg  1 z Ir. 10 c. ,  w T e łfs  10 zł r .  20 c., 

N a m i e s t n i c t w a  w W iedniu  2 4 złr.  21 c., w Bernie  2 złr. ,  w P r a ­
dze 40 ałr.  93  c., w L incu  13 złr. ~<l)  c., od ma g i s t r ; ln  miasta 
Bożen 1<) 7' l r  3 7 1/ .  c. ,  od urzędu  powiatowego w Fełdkirch  5 złr.

c , ( od rządu k rajowego  w Opawie 153 z ł r .  2 9 ‘/ 4 c . , r azem60
261 Łir.  41 c. Z tego przeznaczyło,  c. k. 1’rezydyiim Namies tnictwa 

pogorzelców krakow skiego  okręgu adminis t racyjnego 85 złr. ,  
dIa p0gorze lców Z a łoziec  15 złr.  1 Bucząc"a  30 z ł r . ,  Schum /au  
59 złr . ,  Niemirotoa  20 z ł r . ,  Cieszanowa  15 z ł r . ,  T uchii  20 złr. ,  
L u tzek  50 z ł r . . P osady górnej 15 z ł r . ,  Chorostkowa  16 złr. ,  
^bo/ow a  15 zł r .  Nadto wpłynęło oa wsparcie pogorzelców K o ło - 
'"'//i od rządu k rajowego  w Klagenfurcie  1 zł r . ,  od urzędów po-  
"  iiilowych w Gublenz 1 zł r .  50 < w Landeclc 4 z ł r .  24  c . , r a -  
ypm o złr.  74  c . ; dla pogorzelców Ilorodenki od Namies tnictw:  

W iedniu  1 złr!  40 l \ ,  w lnnsbrucku  7 złr.  9 8 1/a c . , r azem 
9 złr.  3 8 1/- c . ; dla pogorze lców B ełza  od Namiestnictw : w W ie­
dniu 1 zł r .  40  c., w lnnsbrucku  7 zł r .  97 c., r azem 9 zł r .  37 c.

Wszys tk ie  te ofiary zos tały niezwłocznie odesłane na miejsce 
Przeznaczenia.

%i i c d c u ,  24. marca.  Dnia dzisiejszego wyszedł  z c. k. na ­
dwornej  i r ządowej  d rukarn i  w Wiedn iu  i zosta ł  rozesłany X. z e ­
szyt  dziennika us taw pańs twa.

Ten  zeszy t  z a w i e r a :
Nr.  31.  Dokument  koncesyi z 2 . października 1865 na kolej łączną 

miedzy Pesz tem i Budą.
Nr.  32.  Obwieszczenie  min i s t e rs twa  finansów z l()go marca 1866, 

względem zniesienia pobocznego u rzędu  celnego drugiej  klasy 
Sdobbie w  Istryi .

Nr.  53. Rozporządzenie  min i s t e rs twa  stanu z 1 1. marca 1866,  wz g lę ­
dem podwyższenia niższej kategoryi  płac nauczycieli  p rzy  samoi 
stuych szko łach realnych t r zeciej  kategoryi .

Nr .  54. Obw i eszczenie mini sters twa finansów z 17go marca 1866,  
względem rozciągnięcia istniejącego w okręgu Krakowsk im od 
j ,  lutego 1866 zniżenia cła od zboża na całą gal icyj ską granicę 
od Bosyi i Polski  rosy jskie j ;  ważne na t e rytoryum powszechnego 
zw ią/,ku celnego.

Nr.  35. Rozporządzen ie  mini ste rs twa s t a n u ,  tudzież mini sters tw 
sprawiedl iwości  i polieyi z 19.  marca 1866,  k tórem obwieszczone 
zostało wyjaśnienie co do sposobu oznaczania przepisanej  w §. 2 . 
n a j« y ZSKego patentu o broni  z 24.  października 1852  (Dz.  u. p. 
Nr .  223 )  długości zakazanej  broni.

r z ę ś ć  n i e u r E ę d o w a .
L w ó w , 2 6 . marcu.

\ \  W iener Abendgost z 24go b. ni. czy tamy:  „A'\ Frem den- 
blatł i iV. P resse  donosiły w czora j  prawie zgodnie,  że władza 
bezpieczeństwa w G r a c u  vvykryła spisek,  k tó rego celem było wy ­
woływać excesa przeciw mieszkającym w Gracu izrael i tom.  Pierw-  
szy z jych dzienników wspominał  nawet  o liście subskrypcyjnej ,  
nu której  zobowiązało się 150  osób podpisami swemi,  że będą brać 
udział  w escesie.  Podług  wiadomości j ednak,  k tóre ot r zymal iśmy 
z wiarogodnęj  s t rony,  j fc8t w  tern wszys tkiem tyle tylko pewnego,  
że jakiś *ubożały r zemieś lnik miał W miejscu publicznem wzywać  
do excesu przec iw żydom, a[e pociągnięty do odpowiedzialności  z a ­

p rze czy ł  temu.  Możemy z resz tą  dodać,  że wezwanie  to było zupełnie 
bezskutecznein i przeminęło w samym Gracu bez ś ladu.u

France  pisze:  „Opinia publiczna zajmuje się ciągle j e szcze  
naprężeniem s tosunków między Austryą i P rusami .  Pomimo sp r ze ­
ciwiających się sobie wiadomości ,  jakie  przyniosły te legramy p r y ­
watne,  a k tóre 7, największą tylko ost rożnością p rzyjmować  po 
t r zeba,  nie da się nic/.cm usprawiedl iwić zdanie, jakoby  obadwa 
g łówne mocars twa niemieckie chciały zejść z poła dyp lomatycznego .“

Monarchia Anstryacka.
S z e ś ć d z i e s i ą t e  p o s i e d z e n i e  S e j t n u  k r a j o w e g o  

d n i a  15?I. m a r c a  1 8 6 6 .
Marsza łek  k ra jowy x. Leon Sapieha  zagai ł  posiedzenie o g o ­

dzinie 1 0 ‘A przed południem. Obecnych posłów było 129. Ze 
s t ro ny  R z ą d u :  r. k komisarz r z ą d o w y ,  r adz ca  dworu  pau 
Possinger.

Po przyjęciu protokołu ostatniego posiedzenia odczytano dal ­
szy ciąg petycyj wniesionych do Sejmu od nr. 2378  do 2395.  P e ­
ty cyc gminy Harasimów o wypłatę zaległych należytości  za roboty 
przy gościńcu odesłano oa wniosek br.  Gołejewskiego  wpros t  do 
c. k. P rezydyum Namiestnictwa.

Wnies iono potem inlerpelacyę hr .  Gołej ewskiego  do c. k. k o ­
misarza r ządowego z zapy taniem:  I. Czy wysoki  r ząd  nie r aczył
uwzględnić uchwały  wys. Sejmu z dnia 17. lutego r. b. powziętej ;  
na podaną prośbę gminy Podwerbeckiej ,  ponieważ tejże gromadz ie  
j ak i Haras imousk ie j  należa się za robociznę zaległe pieniądze od 
rządu,  a dotąd nie są wypłacone.  2 . Czyli  wys.  r ząd nie zamyśla 
zwołać konkureneye a właściwie jej zastępców,  t ak zwanych in­
spe k to rów  drogi Sieico-Zaleszczyckiej ,  by im władza obwodowa 
okazała powody,  ua których uzasadniła rozpisanie nowych należyto­
ści d rogowych na drogę Sielco Zaleszezycką ukończoną przed dzie­
sięciu laty.

C. k. kom isarz rządowy odpowiadając na tę interpelacyę 
oświadcza,  że d r oga  poimenioua budowana była ed roku 1854 do 
1857.  Rachunk i tyczące się tej budowy zos tały p rzedłożone w swoim 
czasie,  j ednak  sp rawdzenie tych rachunków przec iągało  się z po­
wodu,  że nie były dokładne i należało j e  poprawić .  Sprawdzenie  
tych rachunków nastąpi ło w ostatnich czasach i odesłano je  do 
władzy obwodowej  do dalszego postępowania .  Koszta budowy tego 
gościńca wynosi ły 22.400 złr. ,  co wynosi  na jeden sążeń 5 z ł r .  
61 c. Gminom rzeczywiś i ie należą się zaległości  za robo tę  około 
budowy tej drogi,  i rząd krajowy w sku tek petycyj  wniesionych 
w tym względzie do Sejnu polecił  urzędowi  obwodowemu,  ażeby 
na r achunek  tej należytości wypłacono gminom dotyczącym dwie 
t r zec ie  części  za ległości ,  iż r achunek  ostatecznie będzie ukończony.  
Co do drugiego punktu oświadcza c. k. komisarz r ządowy,  że nie 
podlega żadnej  t rudności ,  by inspektorów zwołać  i r achunek tymże 
p rzed łożyć ,  i w tym k ieunku  wydane zostanie ro zporządzen ie  do 
władzy obwodowej .

P rzystąp iono do ponądku dziennego,  a mianowicie do sp ra ­
wozdania Wydz ia łu  krajoeego o zmianach statutu k rajowego i s e j ­
mowej ordynacyi  wyborcę, j  z dnia 26.  lutego 1861.

Ks.  K uziem ski  wnoś,  aby to spraw ozdanie w ra z  z wnioskami 
uważano za wniosek poj.dyóczy i j ako  p rzedmiot  wielkiej wagi 
odesłano j e szcze  komisyi gminnej do rozpoznania

Wniosek ten wiekssością g łosów zos ta ł  uchylony,  poczem pan 
Smolka p rzed łożył  sprawizdanie,  podając o raz  projekta do us taw 
dotyczących zmian s t a t u t  krajowego.

Najsamprzód przysjła pod obrady us tawa  1., zawie ra jąca  do­
datek do §. 3. s t a tu tu  kajowego z 26.  lutego 1861,  powołującego
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biskupa k rakowsk iego  i admini st r atorów dyeeezyi  mających godność 
b iskupią na cz łonków Sejmu krajowego.

ij^a wniosek ks. P aw likow a  uchwalono odroczyć dyskusyę nad 
powyższym tytułem ustawy aż do uchwalenia ar tykułów.

Sprawo zd awc a  p rzedłoży ł  do dysknsyi  art .  I. tej t r eśc i  :
Art .  I. Oprócz osób, w §. 3. s t a tutu k ra jowego  z dnia 2figo 

lutego 1861 r. wskazanych,  j e s t  członkiem Sejmu k rajowego także 
b iskup k r a k o w sk i .41

A rt yk u ł  ten bez  dysknsyi  jednog łośn ie  zosta ł  przyję ty.  
Nas tapi ł a  dyskusya nad art .  II., k tó ry b rzmi :
„Ar t .  II. W  razie wakujące j  s ' o l icy arcybiskupiej  lub b i sku ­

piej, admini s t r a tor  dyeeezyi,  mający godność biskupią,  j e s t  cz łon­
kiem Sejmu k rajowego.“

Do tego a r tykułu  wnosi ks. S zw ed zick i  poprawkę,  ażeby opu­
ścić wyra zy  „mający godność biskupią” , a natomiast  umieścić w y ­
razy  „ w  sp rawach  d uch ow nyc h” , motywując  tę poprawkę  tern, że 
nie zawsze  admini s t r a tor  dyeeezyi  ma godność biskupią,  a życzyćby  
należało,  żeby t akże  w razie waknjącr j  stol icy biskupiej  lub a rcy­
biskupiej ,  dyecezya miała r ep rezen tan ta  w Sejmie krajowym.

Przec iw temu oświadczył  się p. K rzeczunow icz, twierdząc,  
że tu  nie idzie tyle o r ep rezen tacyę dyeeezyi ,  ale o głos  wirylny 
w Sejmie p rzysłużający a rcybi skupom i biskupom jako  ks iążętom 
kościoła.

Za poprawką  przemawial i  pp. W ę ży k ,  ks. Naumowicz i ks.  
Ruczka,  poczem poprawka  ks. Szwedzickiego p rzewa żną  większo­
ścią więcej  niż dwóch  t r zec ich  części  obecnych posłów został a 
przyjęta.  S tosownie  do poprawki  przyjętej  ty tu ł  usta wy zos ta ł  zmie­
niony i przyjęty.

Z kolei p rzed łożona  zos ta ł a  następująca ustawa zawierająca 
dodatek do §. 3 s ta tutu k rajowego  z dnia 26.  lutego 1861,  p r z y ­
zna jący  miastom większą l iczbę pos łów:

„Ar t .  1. Dodatkowo do §. 3 statatu k ra jowego  stanowi się, 
że w skład Sejmu k rajowego wejść mają oprócz c z ło n k ó w ,  w po- 
mienionym paragrafie wskazanych,  j e szcze  czternaście posłów z miast  
i miasteczek.”

Do t ego a r tyku łu  wniósł  ks.  Ginilewicz poprawkę ,  ażeby s to ­
sownie do tego  pomnożono liczbę posłów z gmin wiejskich
0 szesnastu.

Za wnioskiem Wydzia łu  przemawial i  pp. L u d w ik  S k rzy ń sk i
1 K rzeczunow icz , zaś za  poprawką  ks. Ginilewicza pp. S tocki ,  ks. 
Kaczała  i ks. Pawlików.

Nim przystąpiono do głosowania,  kazał  Marszałek obliczyć 
obecnych  posłów dla skonsta towan ia  czyli pot rzebna do uchwalenia 
us t aw y  i lość t r zech  czwar tych  części wszys tkich  posłów je s t  
obecna.  Głosujących było 129. Poprawka ks.  Ginilewicza z o ­
s t a ła  uchylona.  P rzys tąpiono  do imiennego g łosowania  nad wnio­
skiem Wydzia łu  krajowego.  Głosujących było 124. Za wnioskiem 
by ło  7 2 ,  p rzec iw 52.  Ponieważ ilość g łosów za u s ta w ą  niedosię- 
ga ła  dwócli t r zec ich  części  obecnych posłów,  prze to  wniosek W y ­
działu k rajowego  upadł .  W skutek  tego dalszy p ro jek t  Wydz ia łu  
k ra jowego  do ustawy zmieniającej  postanowienia §§.  2 i 3 sejmowej 
ordynacyi  wyborcze j ,  zos ta ł  cofnięty.

Nim przystąpiono do dalszych na rad ,  oznajmił  M arsza łek  
kra jow y  iż właśnie o t r zymał  wiadomość że Jego  Cesar ska Mość 
najwyższem postanowieniem z dnia 23. b. m. p rzed łużyć raczy ł 
sesye Sejmu k rajowego  do 21.  kwietnia r. b. (Żyw e  oklaski , )

Po półgodzinnej  p rze rwie posiedzenia dla krótkiego  wypo­
czynku  p rzystąpiono do dalszych narad po godzinie 3ciej po 
południu.

P. K a czyń sk i  p rzed łoży ł  wniosek zmierzający do zmiany §§. 
5  i 6 se jmowej  ordynacyi  wyborcze j  w celu pomnożenia liczby po­
słów z miast  i miasteczek.

P.  Z yblik iew icz  wnosi ,  ażeby wniosek p. Kuczyńskiego o de ­
słać do Wyd z ia łu  k rajowego  z polecei iem przedłożenia  sp raw o ­
zdania j e szcze w teraźniejszej  sesyi.  Na wypadek nieprzyjęcia 
wniosku p. Kuczyńsk iego p rzez Izbę,  stawi p. Zybl ikiewicz wniosek 
ewentualuy ażeby Sejm wezwał  c. k. I fcąd, aby wziął  inieyatywę 
re fo rmy w sk ładzie r ep rezen tacy i  krajowej.  Wniosek  ten dos ta ­
t ecznie zos tał  popar ty.

Z  kolei p r ze d ło ży ł  p. Sm olka  następujący p ro jek t  ustawy,  
zawierający dodatek  do Sejmowej  ordyiacyi  wyborczej  względem 
uprawnien ia  do wyborów poselskich obywateli ,  zamieszkałych na 
obszarach  dworsk ich :

Art .  I. Pełnoletui  obywatele Państva Austryackiego,  na Ob­
sz a rach  dworskich ,  do gminy nie wcielonych zamieszkali ,  i nie na­
l eżący  już  do wyborców z klasy większych posiadłości ,  lub do wy­
borców w miastach,  są p rawyborcami  w tej gminie,  z k tó rą do ty ­
czący Obsza r  dworski  stanowi  jednę gminę katas t ra lną ,  jeżel i  płacą 
t aki  p o d a t e k ,  j aki  uprawnia do wyboru v Gminie i jeżel i  przeciw 
nim nie zachodzą powody,  k tó r e  od prswa wybierania w Gminie 
wyjmują lub wykluczają.

Osoby te są t akże  w yb ie ra ln em i , jeżel i  posiadają warunki  
obieralności ,  w §. 16 lit. a, b, c, Sejmiwej Ordynacyi  wyborczej  
wskazane ,  i j eże l i  przeciw nim nie zachoizą powody wykluczające,  
w  §, 17  t ejże Sejmowej  Ordynacyi  wyboiczej wymienione.

Art .  II.  Wykonan ie  tej  Us tawy  poecam Mojemu Ministrowi
Stanu-

Za tym wnioskiem Wydz ia łu  kr .  pee inawiat  p. K rzeczuno­
w icz , przeciw wnioskowi  ks, P aw lików  i ks. K aczała.

Przy  głosowaniu ustawa powyższa większością g łosów została 
przyjęta.

Następnie przyję to  bez dyskusyi absolutną większością ę łosów 
następujące dalsze us tawy  według projek tu  Wydz ia łu  k ra jowego:  
U s t a w a  z a w i e r a j ą c a  p o s t a n o w i e n i a  d o  s e j m o w e j  

o r d y n a c y i  w y b o r c z e j ,  w z g l ę d e m  p r a w a  p o s i a ­
d a c z y  d ó b r  t a b u l a r n y c h  d o  w y b o r u  p o s ł ó w

n a  S e j m .
Art .  I. P rawo  wybierania pos łów na Sejm,  posiadaczom dóbr  

tnbnlarnych w § § . 8 , 9  i 14 Sejmowej ordynacyi  wyborcze j  z 26go 
iutego 1 8 6 1 r. przyznane, ,  s łuży także takim posiadarzoin dóbr  t a ­
bularnych,  k tó rzy  nip używają własnowolności .  W yk on yw ać  mają 
jednak za nich to p rawo  ich prawni  zastępcy,  lub mianowani przez 
tychże pełnomocnicy.

Art .  II. Za niewiastę,  prawo wybierania posłów na mocy §§ 
8, 9 i 14 Sejmowej  Ordynacyi  wyborczej ,  mającą,  z mężem żyjącą,  
wykonywa to prawo mąż, za inne niewiasty wlnsnowolne,  w yko­
nują to prawo ich pełnomocnicy.

Art .  111. Jeżel i  współposiadaczami dóbr  tabularnych,  do wy­
boru posłów uprawnionych są ma łżonkowie z sobą żyjący,  w yko­
nywa mąż prawo wybierania.

Art .  IV. Wykonan ie  tej Ustawy polecam Mojemu Ministrowi 
Stanu.

U s t a w a  z a w i e r a j ą c a  d o d a t e k  do  §.  16.  s e j m o w e j  
o r d y n a c y i  w y b o r c z e j  p r z y z n a j ą c y  p r a w o  w y b i e r a l ­
n o ś c i  w s p ó ł p o s i a d a c z o m  m a j ą t k ó w  n i e r u c h o m y c h .

Art .  1. Współposiadacz? dóbr tabularnych,  którycl i  posiadanie 
do wyboru posła uprawnia (§§ .  8 ., 9. i 14. Sejm. Ord.  wyb .) ,  nie­
mniej współposiadacze jakiegokolwiek majątku innego nieruchomego,  
opłacającego taka kwotę podatkową ,  jaka wymagana jest  dla wy ­
borcy lub p rawyborcy ,  są obieralnymi na posłów do Sejmu k r a jo ­
wego,  j eże l i  posiadają przymioty w §. 16. Sejm. ord.  wyb. pod a. 
b. i c. wymagane,  i jeżeli  nie ma przeciw nim żadnego z powodów 
wykluczających,  w §. 17. t ejże Sejmowej Ord.  wyb. wskazanych.

Art .  II. Wykonanie  tej ustawy polecam Mojemu ministrowi
stanu.

U s t a w a  z a w i e r a j ą c a  z m i a n ę  §.  17.  S e j m o w e j  o r d y -  
n a c y i  w y b o r c z e j  z d n i a  26.  l u t e g o  1861 .

Art .  I. Postanowienia §. 17. Sejmowej  Ordynacyi  wyborcze j  
z dnia 26. lutego 1861 r. znasza się. W ich miejsce wchodzą 
w moc obowiąznjącą postanowienia następującego ar tykułu.

Art .  II. Wykluczonemi  od prawa wybierania i od obieralności  
są :  a )  osoby,  uznane wiunemi zbrodni,  albo p rzekroczenia  lub p rze ­
s t ęps twa popełnionego z chciwości zysku,  lub p rzeciw obyczajności  
publ iczne j;  b) osoby zostające pod ś ledz twem z pow'odu czynów 
karygodnych  pod a )  wskazanych,  dopóki  ś l edztwo t r w a ;  ci, 
względem k tórych  majątku zaprowadzony zos ta ł  konkurs  lub po s tę ­
powanie ugodne,  dopokąd t rwa postępowanie konkursowe  iub ugo-  
dne,  a po ukończeniu tego postępowania , jeżel i  dłużnik został  
uznany winnym.

Art .  III. Wykonanie tej ustawy polecani Mojemu mini st iowi
stanu.

U s t a w a  z a w i e r a j ą c a  d o d a t e k  d o  S e j m o w e j  o r d y ­
n a c y i  w y b o r c z e j  c o  d o  p o s t ę p o w a n i a  p r z y  w y b o r z e  
p o s ł ó w '  w m i e j s c e  p o s ł ó w ,  w c i ą g u  p e r y o d u  S e j m o -  
w e g o  11 li v w a j  ą c y c h.

Art .  1. Wszys tkie  czynności ,  przepisane w Sejmowej o r d y n s .  
nacyi wyborczej  z 26.  lutego 1861 i\,  co do rozpisania i p r zyg o­
towania wyborów’, i postępowania p rzy  wyborach  posłów’, a wzglę 
dnie wyborców,  mają się odbyć także  przy każdym wyborze  po­
sła,  obrać się mającego w miejsce posła,  ubyłegn w ciągu peryodu 
Sejmowego.

Jeżeli  jednak obrany poseł  wyboru uie przyjął ,  i ta okol icz­
ność dojdzie do wiadomości Namiestnika lub Wydzia łu  krajarwego 
u  ciągu dni 90  po dokonanym wyborze,  albo jeżeli wybór  w tymże 
terminie unieważniony zostanie p rzez  Sejm jedynie tylko z powodu 
braku kwalifikacyi posła obranego,  lub z powodu nieformalności  lub 
nielegalności ,  popełnionych p rzy  samym akcie wyboru posła,  naten­
czas  Namiestnik rozpisze niezwłocznie nowy wybór,  do k tó rego  
powołani  być mają ci sami wyborcy,  k tórzy  do poprzedniego wy­
boru byli powołani .

Art .  11. Wykonanie  tej us tawy polecam Mojemu mini st rowi
stanu.

U s t a w a  z m i e n i a j ą c a  p o s t a n o w i e n i a  §.  52.  o r d y n a c y i  
w y b o r c z e j  z d n i a  26.  l u t e g o  1861.

Art .  I. Postanowienia §. 52.  sejmowej  ordynacyi  wyborcze j  
z 26.  lutego 1861 r. znoszą s i ę . —  W icli miejsce wubodzą u  moc 
obowiązującą postanowienia nas tępującego ar tykułu.

Art .  II. W ciągu bieżącego pie rwszego peryodu Sejmu k r a j o ­
wego,  j ako  też w ciągu następujących po tymże pierwszym per yc -  
dzie sześciu sesyi  se jmowych,  potrzebną j e s t  do powzięcia uchwał  
dotyczących zmian sejmowej  ordynacyi  wyborczej ,  obecność więcej 
niż połowTy całej  l iczby członków Sejmu,  a zmiany te mogą być 
uchwalone bezwzględną większością g łosów obecnych.

Po upływie tych sześciu sesyi se jmowych,  zmiany wspomiane 
uchwalone być mogą tylko w obecności  przynajmniej  t r zech c z w ar ­
tych całej l iczby członków Sejmu,  i za przyzwoleniem przynajmniej  
dwóch t r zecich  części  cz łonków obecnych.

Art .  III. Wykonanie tej  ustawy polecam Mojemu, mini st rowi
stanu.
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Powyższe  ustawy  za raz  w trzeciem czytaniu zos tały przyję te  
i osta tecznie uchwalone.

H enryk hr. W odzick i  p rzed łożył  w końcu sprawozdan ie  ko-  
misyi administ racyjnej  o wnioskach odnoszących się do s tosunku 
kolei  że laznych gal icyjskich do kraju.  Komisya wnosi :

nA . Wys ok i  Sejm raczy uchwal ić :  Sejm poleca Wydz ia łowi  
krajowemu,  aby w raz ie  p rzyzwolen ia  przez walne Zgromadzen ie  
akcyonaryuszdw kolei  żelaznych gal icyjskich,  na przeniesienie z a ­
r zą dó w  tychże kolei z Wiednia do Lwowa,  podał  prośbę do Naj ­
j a śn ie jszego  Pana o uzyskanie dla t akowych uchwał  najwyższego 
po twie rdzen ia .44

„/?.  Sejm Galicyi  i Lodomery i  z Wielkiem Księstwem Kra -  
kowskiem uprasza Naj j aśniejszego Pana :  1. aby dodatki  do podatków 
przez p rzeds iębio rs two  kolei  żelaznej  Karola Ludwika na korzyść 
funduszu k rajowego i funduszów indemnizacyjnych Galicyi opłacane 
były a to w tej wysokości ,  w jakiej  kolej ta dodatki  do podatków 
na te same fundusze w Arcyksies twie  niższej  Aus tryi  opłaca .41

P owyższe  wnioski  komisyi  zos tały przyję te  z poprawką p. 
Zyblikiew icza  iż po słowach „w Arcyksięs twie Niższej  Aust ryi44 
dla j asności  dodano :  „w r. 18 6 5 . 44 Dyskusyę nad dalszemi w ni o ­
skami odroczono do przysz łego posiedzenia.

Posiedzenie zamknięto o godzinie ó 4/2 po południu.  Przysz łe  
posiedzenie w poniedzia łek.  Po rządek  d z i e n n y : Dalsze rozprawy nad 
wnioskami komisyi co do s tosunku kolei że laznych galic.  do kraju.  
T rz e c ie  czytanie us tawy gminnej,  us tawy o r eprezen tacyj  powiato­
wej i ustawy o obszarach dworskich.  Trzec ie  czytanie statutu 
gminnego dla miasta Lwowa.  Sprawozdanie  komisyi o konkurencyi  
kościelnej  i o konkurencyi  szkolnej .  Sprawozdanie  komisyi o z a ­
bezpieczeniu budynkówkośc ielnych i szkolnych od ognia. S p r a w o ­
zdanie komisyi  o wniosku p. Zdunia o zapomogę w soli dla Indu 
wiejskiego.  Sprawozdanie  komisyi  o wniosku p. Kowbasiuka w zg lę ­
dem jura  stolae.

W i e d e ń ,  24.  marca.  ( N ow iny dworu. —  W iadom ości 
bieżące.) Najjaśn.  Pan udzielał  p rzedwczoraj  o godzinie lOtej p rzed 
południem audyeneye powszechne ,  a poprzednio p rzyjmował  Jego 
Excel.  ministra s tanu hr.  Belcredi  i ministra,  wojny Franka.  O g o ­
dzinie l i t e j  Naj jaśn.  Pan p rzy jmował  depntacyę morawską  z po­
wiatów Li t t awa ,  S te r nb erg ,  Konitz i Hohenstadt ,  k tó rej  p rzewodni ­
czący p rzed łoży ł  Najjaśn.  Panu imieniem mieszkańców tych powia­
tów adres  dziękczynny z powodu manifestu wrześniowego.  Najjaśn.  
Pan uprzejmie dziękował  deputacyi,  i zapewni ł  j ą  o swojej  łasce.  
Później  był p rzyjmowany Jego Excel.  nadżnpan Kussevich z Z a ­
grabia.

Deputatacya z Szląska,  a mianowicie z powiatów Cieszyńskiego,  
F re i s tadzk iego  i Oderbergskicgo pod p rzewodnictwem księdza Drela 
z Suchawy przyję ta  naj łaskawiej  p rzez Najjaśn.  Pana przedłożyła 
adres  dziękczynny z powodu manifestu wrześniowego.  P rz e w o d n i ­
czący drputacyi  miał p rzemowę w jeżyku polskim. Najjaśn.  Pan od­
powiedział  mu po niemiecku w kilku ł a skawych  wyrazach,  a do 
innych członków drputacyi  p rzemawia ł  po czesku.  T aż  deputacya 
wręczy ła  wczoraj  p. mini st rowi  stanu hr.  Belcredi  dyplom h o n o r o ­
wego  obywatels twa.

Wczo  raj przed południem Najjaśn.  Pan p rzy jmował  pp. mini­
s t r ó w  i odbie ra ł  ich relacye.  W południe zaś  p rzyjmował  powoła­
nych tu w d rodze  telegraficznej  j e ne ra łó w  Kr i smani t z  i Kri ts .  P ó ­
źniej p. mini ster  wojny F r a n k  przy jmował  obu tych j e ne ra łów.  Naj ­
ja śn ie jszy  Pan odbył nas tępnie dłuższą konfe renc ję  z ministrem 
spraw zagran icznych hr. Mensdorffem.

Wczor a j  o godzinie lOtej przed południem odbyło się w k o ­
ściele 0 0 .  Augustyauów nabożeńs two żałobne za duszę ś. p. J.  C. 
M. Arcyksiężny Hildegardy,  urodzonej  księżniczki  bawarsk ie j  ( z m a r ­
łej 2go k wietnia 1864) .  Kościół  był  osłonięty czarnem suknem i 
ozdobiony herbami  cesarskiemi  i herbami zmarłej .  Na nabożeńs twie 
znajdowal i  się oboje Najjaśn.  Państwo,  Ich C. M. Arcyksiążę la  Al­
b recht ,  Leopold,  Wi lhelm,  Bainer,  Zygmunt ,  książę modeński,  książę 
toskański ,  książę Girgent i ,  książę Hohenlolie,  Arcyksiężne Matylda,  
Marya,  ks iężna modenska i td . ,  tudz ież  zuaczna liczba dam dworu,  
adjutantów i szambelauów.  J. C. M. Arcyksiążę  Albrech t  w t o w a ­
rzys twie  Arcyksiężniczk i  Matyldy odwiedzał  potem groby cesa rskie 
u 0 0 .  Kapucynów,  poczem po dłuższej  modli twie złożyli  świeże 
kwiaty n., grobie dostojne;  zmarłej .

Z powodu nadchodzącego wielkiego tygodnia Najjaśn.  Pan nie 
będzie udzielał  audyencyi  aż dnia 4. kwietnia.

Członkowie najwyższego dworu,  panowie ministrowie,  szam- 
belani,  podczasy,  dygni ta rze  dworu,  tudzież wysoka  jeneral i eya mają 
zna jdować się w wielki  cz w ar t ek  w czarnem ubraniu na kazaniu,  
sunnę,  a następnie na obiedzie dla ubogich i na umywaniu nóg 

godz.  9 1ej. W  wielki piątek zaś na kazaniu,  pasyi i innych ce ­
remoniach,  tudzież na n ieszporach ;  w wielką sobotę na litanii i 
sumie o godz,  1 Otej i na nabożeństwie  popołudniowem, k tó re  za ­
kończy się b łogosławieństwem o godzin.  4tej.  W wielką niedzielę 
mają być obecni w ubiorach galowych na kazaniu i sumie o g o ­
dzinie wpół  do l i t e j .

P r a g a ,  23. marca.  Dzisiejsza P rager Z tg . ogłosi ła obwie­
szczenie,  uiocą k tó rego sądy doraźne w obwodzie Zateckini  za pro ­
wadzone zostają.  Arcyb iskup  pragski ,  kardyna ł  książę Scbwarzen-  
berg,  wystosował  cyrkula rz  do duchowieństwa paroch ia luego ; w pi­
śmie tern pochwala odważną pieczołowitość duchowieńs twa ,  które 
zachowało Swe owieczki od udziału w osta tnich excesach,  wzywa

następnie duchowieńs two do ciągłej baczności ,  ażeby zakłócenie po­
koju si łą b ron i  nie musiało być przyt łumione.

W czo ra j  zebr a ł  się w Pradze  komitet  gwoli założenia T o w a ­
rzys twa  k redy towego  z iemskiego dla Czech.  P rezydentem komitetu 
j e s t  hr .  Alber t  Nost i tz.

P e § ż t ,  23.  marca.  M agyar Vilag  gani ar tykuły dziennika r­
skie, nawet  przeciwko reskryptowi królewskiemu wymierzone ;  j e s t  
to wojna pa r tyzancka  w czasie negocyacyj  pokojowych p rowadzona .

Czynności sejmów krajowych.
Na posiedzeniu sejmu czeskiego  z 22. b. m. odczytano ko n t r  - 

deklaracyę hr .  Leona Thuna  i innych deputowanych na protest acyę 
lewicy i Herbs ta .  Kon t rdek la racya  zaprzecza ,  ażeby adres  tylko 2/$ 
części  g łosów wotowany być mógł.  Adres  nic nie zawiera ,  coby 
dążyło do zmiany regulaminu krajowego .  Marszałek sejmu oświad­
cza,  iż k o n t r d e k l a r a c y a w ł ą c z o n a  będzie do protokołu.  Na wniosek 
Clania postanowiono prze jść  do [porządku dziennego co do relacyi 
komisyi względem projektu  r ządowego o regulaminie hipotecznym,  
z powodu spóźnionego czasu posiedzeń.  Również postanowiono 
przejść do porządku dziennego co do relacyi  względem prawa wo­
dnego,  z tym dodatkiem,  iż wystosowana być ma prośba do rządu 
o wniesienie na przyszłej  kadencyi  projektu do p raw a  wodnego,  
jako prawa krajowego.

Na posiedzeniu sejmu czeskiego  z 23go b. m, odpowiadał  hr.  
L a ża ń sky  na in te rpelacyę B rin za  względem kar lsbadzkiego fundu­
szu zdrojowego ,  Ze rząd co do znaczniejszych zdrojowisk t r zyma 
się statutu kąpielowego z roku 1851.  Nad sprawozdaniem komisyi 
względem zmiany s ta tu tów banku hypotocznego przeszła  izba dla 
b raku  czasu do porządku dziennego.  Odczytano res k r yp t  Jego Exc. 
ministra s tann tej t r e ś c i : Najjaśn.  Fan przyją ł  adres  sejmu wzg lę ­
dem res taurowania burgu Karlstein i polecił  ministrowi stanu,  ażeby 
wydał  potrzebne rozporządzen ia  do wykonania planu restauraeyi .  
Potem obradowano nad sp rawami gościńców' i przyzwolono  bez de ­
baty rozłożenie podatków powiatowych i gminnych.  M a rsza h k  
kra ju  skreśl i ł  potem przegląd  czynności  sejmu w ciągu tej sesyi i 
dz iękował  zas tępcy rządu hr.  Kazańskiemu za przyjazną uczynność,  
a mianowicie za p rzywrócenie  koinunikacyi komisyi sejmowych 
z rządem,  l ł r .  L a ża ń sky  odpowiadał  na to. Kardynał  książę S chw ar-  
zenberg dziękował  marszałkowi  kraju za jego oględne p rzewo dn i ­
ctwo.  Hr.  Rothkirch  dziękował  wspominając o ćiągłem pr zes t r ze ­
ganiu godności  pa r lamentarnej  ze s t rony  zgromadzenia.  N a jg w ał ­
towniejsze debaty ożywiało spólne wszystkim uczucie wierności  dla 
Czech,  wierność dla Cesarza .  W tej chwili powinno właśnie zw y­
ciężyć żądanie,  ażeby tym uczuciom i przekonaniom nadać głośny 
daleko po 7,a ojczyste g ó r y  sięgający wyra z  i oznajmić,  Ze Czechy 
w ścisłym zwdązku z innemi królestwami i krajami Austryi ,  bronić 
będą mężnie wszelkiemi siłami swemi jak zawsze tak i dzisiaj ho ­
noru i potęgi  Austryi  (g rzmiące  oklaski  i o k r / y k i j .  Sesya skoń­
czyła  się potem t i z yk ro tn y m  okrzykiem na cześć Jego Mości Ce­
sarza.

Na posiedzeniu węgierskiej  izby reprezentantów z dn. 22. marca 
baron Włady s ła w Maitenyi ze s t rony  izby magna tów wczora jsze jej 
postanowienie w sprawie deputacyi r egnicolarnej ,  tudzież wyciąg 
z właściwego protokołu.  P ro tokó ł  ten zos ta ł  odczytany i przyjęty 
p rzy okrzykach  El jen!  Nastąpi ło potem zapowiedzenie nndeszlych 
exhibitów i odczytanie relacyi komisyi weryfikacyjnej  z r eferatn 
cz łonków siedmiogrodzkich Gazago i Hoszu,  których izba okrzy ­
kami Eljen powitała.  W końcu oddawano wota na członków'  ko­
misyi dwunastu,  deputacyi regnicolarnej  i wydziału weryfikacyjnego.

Francy a.
P a r y ż ,  21.  marca.  (P ism o  eesarskie do m inistra stanu.—  

Różne w iudom ości.) Cesa rz  wystosował  pismo do ministra stanu,  
p. Rouhera ,  w którym mu winszuje świetnego sukcesu,  jakiego do­
stąpił  na p rzedostatniem posiedzeniu eiała p rawodawczego ;  w piś­
mie leni Cesa rz  wyraża się o wiszących kwestyaoh wewnęt rznych 
w sposób wiele obiecujący.  Gdy zaś iuicyntywa dla monarchy mową 
ministra s tanu zas t r zeżona została,  spodziewać się można, iż Cesarz 
aktem jakim wkró tce pokaże iż t rwałość  w oczach j ego  nie zna­
czy tyle co martwota.  Z  drugiej  znow s t rony  niowcy s t ronnictwa 
pośredniego pp. Buf fe t ,  Martel ,  01ivier, od i brali wiele oznaków 
zgadzających się. na ich zdanie w kwestyach wewnętrznych.  —  Kró­
lewicz duński  zrob ił  dziś wizytę posłowi a u s t r y a c k i e m u . —  Fół -  
urzedowy M oniteur de 1'Armee broni wenergicznyeh wyrazach  w er ­
bunek legii papiezkiej  w'e Francyi  przeciwko zarzu tom dziennika 
Ślecie. Od dawna żaden organ rządowy nie wyraz i ł  się z taką 
sympatyą o świeckiej  władzy Papieża.  —  Zapewniają ,  iż pod dn. 
19. marca wysłana została * Pa ryża  do Berl ina nota odnosząca się 
do sp raw niemieckich.  — P. Girardin zaprzeczy ł  wieści,  jakoby  
znow obejmować miał redakcyę P ressy . W  ar tykule dziennika 
Liberie  p. Girardin rozbiera nowa sztukę teat r alną  Augiera ,  jako  
pierwszy swój występ na polu krytyki  dramatycznej .

L a  France  wspomina prawie codziennie o kwestyi  Księstw 
zaelbiańskich.  Mówiąc o mniemanych ruchach wojskowych,  dzien­
nik ten powiada:  „wed ług  dokładnych informacyi,  j ak ie  zasięgnąć 
mogliśmy,  dyplomacya przekonana j es t ,  iż ruchy te,  chociaż może 
konieczną przezornością nakazane,  skutków żadnych mieć nie będą .44

W późniejszym numerze la France  zapewnia,  iż nie masz 
żadnego faktu, k tóryby  dowodził ,  Ze Prusy skłonne są do prowa­
dzenia wojny.
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Dziennik ten wspomina o rozmowie,  j aką  według doniesień 
z Londynu,  f rancuzki  minister  sp raw zewnęt rznych  miał  mieć z hr.  
Goltzeui,  posłem pruskim,  względem Księstw zaelbiańskich,  W  r o z ­
mowie tej p. Dronyn de Lhuys miał powiedzieć,  iż sprawa Księstw 
nadelbiańskich tylko na drodze konterencyi  eurpejskiej  załatwiona 
być może.  L a  France  dodaje z swej s t rony,  iz takie ma hyc i s to ­
tnie zdanie p. Drouyn de Lhuys.

Depesza z Rzymu dónosi,  Ze Papież postanowił  zwołać  do 
Rzymu wszystkich biskupów na obchód 18go stąlecia męczeństwa 
świętego Piotra.

International donosi z pewnego źród ła ,  iż p. Adams za pe ­
wnić miał  p. Dronyn de Lhuys,  Ze rząd amerykański  nie dozwoli  
Fenianom wyprawy przeciwko Kanadzie lub ł r łandyi.

(D oręczenie adresu .) Dziś p rzy  doręczeniu ad resu ciała 
p rawodawczego  był obecnym Książę Napoleon.  Cesa rz  odpowie­
dział  deputacyi  adresowej  temi s łowy :

„Znaczna większość  ciała p rawodawczego  za twie rdz i ł a  w o jo ­
waniem adresu j e szcze o jeden raz więcej  poli tykę,  k tóra obda­
rzy ła  nas 15 latami spokoju i pomyślności .  Dziękuję panom. Nie-  
dając się unosić czczym teoryom, które pod zwodniczą postacią 
udają,  jak gdyby same tylko zdołały popierać oswobodzenie myśli 
i czynność ludzką,  powiedziel iście panowie sobie,  Ze i my takZe 
chcemy osiągnąć ten sam cel, stosując nasze poslępowanie  do z a ­
spokojenia namiętności  i do potrzeb spo łeczeństwa .  Czyż niejest 
in t eres  powszechny sprężyną  naszego działania? I j akiż pociąg 
miałby dla Panów W a sz  mandat ,  a dla mnie władza rzdowa ,  gdyby 
nie łączyła sie z niemi miłość d ob re go ?  Czyż znosil ibyści  tyle d łu ­
gich,  uciążl iwych prac,  gdyby Wa s  nieożywiał  p rawdz iwy  pal ryo-  
tyzm ? Czyż dźwigałbym od 18 lat brzemię r ządu,  te nieustanną 
duchową czynność,  tę c i ężką odpowiedz ia lność  w obec Boga i na ­
rodu,  gdyhm nieznachodzil  w sobie siły, j aką daje uczucie obo ­
wiązku i świadomość spełniania pożytecznej  misy i?

Francya chce równie j ak my wszyscy  postępu,  s tałości  i wo l­
ności,  aie wolność rozwoju,  inteligencyi ,  powszechnych potrzeb i 
s zlachetnych dążności  p r a c y ; nie zaś tej wolności ,  k tó ra  graniczy 
z rozpasaniem,  obudzą złe namiętności ,  niszczy wsze lką wiarę i 
wywołuje znowu sceny dziecinnych zaburzeń .  My chcemy wolności ,  
k tóra  oświeca,  która czynności  r ządu kont roluje i wyjaśnia,  nie zaś 
tej ,  k tó r a  staje się o rężem do t a jemnego podkopywania  i obalenia 
rządu.  Piętnaście lat temu,  j ak mianowany szefem państwa bez 
r zeczywis tej  władzy,  bez pomocy w izbie, silny tylko mojem su­
mieniem i głosami,  k tó re mnie mianowały,  miałem odwagę oświad­
czyć,  Ze Francy a  nie zginie w mojem r ę k u ;  dotrzymal i  ni słowa.  
Od piętnastu lat  rozwija  się F rancya ,  staje się wielką i wysokie 
jej  powołanie spełni się. Po nas będą nasi synowie prowadzić dalej 
nasze dzieło.  Rękojmią t ego j e s t  mi pomoc wielkich ciał  po l i tycz ­
nych,  pat ryo tyczne przywiązanie  armii i wszys tkich  zacnych oby­
wateli ,  a w końcu,  czego nigdy nie b rakowało  naszej  ojczyźuie,  
opieka boska . "  — Mowę Cesarza  przyję to z ki lkakrotuemi o k r z y ­
kami.

(K onferencyu  w spravńe K sięstw  N add u n a jsk ich .)  Zdaje 
s i ę , iż obrady konterencyi  w sp rawie  Księstw ' .Naddunajskich 
nie tak rych ło  traf ią do zamierzonego ce lu ,  jak sie tego 
z r a z u  spodziewano.  Idzie albo o unię z Księciem obcym na 
czele , albo o dwa oddzielne hospodaraty.  Za unią oświad­
czają sie cz łonkowie tymczasowego  rządu w Bukareszcie ,  k tó rzy  
przyjmowani  byli przez  Dronyn de Lhuys  i przez  innych członków 
konferencyi  w sposób pó łu rzedowy.  Gabinet  f rancuzki  nie może 
pojąć,  j ak  całość Turcy i  .dałaby się pogodzić z osadzeniem na t r o ­
nie Księcia zagran icznego,  a P or t a  otomańska nie chce zezwolić 
j eno na unię tymczasową pod księciem z pośród krajowców w y b ra ­
nym. Zdaje się, iż pie rwias tkowa zgoda między Po r ta  olomańską 
a  Rosyą  cokolwiek się już zach wia ła ;  nie p rawdą też jest ,  ażeby 
Prus y  we wszys tkich punktach szły za pol i tyką gabinetu pete rs -  
bu rgskiego.  Zdaje się, że P rusy  na konferencyi  poprzes taną na 
przemawianiu za wszys tk iem,  co tylko osta teczne zała twienie sprawy 
Księs tw Nadduna jskich opóźnić może,  i w tym duchu P ru sy  idą 
istotnie za tendeneyami rosyjskiemi,  lecz P rusy nie maja żadnego 
interesu i o ile się zdaje,  nie mają wcale zamiaru popierania polityki 
rosyjskiej  w kwestyi  wschodniej .

Pan Vi8confi Venosta,  dawniejszy minister  a obecny poseł  
Kró la  W i k to r a  Emanuela w Konstantynopolu,  bawi od kilku dni 
w Paryżu,  jak mówią dla u rządzenia  hotelu swojego w Kons tan ty­
nopolu.  Zdaje się j ednak ,  iż obecność jego nie j e s t  obca polityce,  
a mianowicie sprawie  Księstw Naddunajskich.

Włochy.
I l led yo lan  , 22 . marca.  ( Obchód żałoby w  M edyolanie i 

konzul pruski. — Unieważnienie wyboru M azziniego.)  Jeneralny 
konzul  pruski  był  obecny na uroczystośc i  żałobnej  j a k ą  tu obcho­
dzono na uczczenie pamięci  tych,  co w marcu 1848 roku polegli.

F l o r e n c j a ,  22.  marca.  Minister spraw- wewnę t rznych  
walczył  p rzeciwko wyborowi  Mazziniego ze s tanowiska prawa i p o ­
lityki,  poczem izba deputowanych unieważni ła wybór  Mazziniego 
większośc ią  191 g łosów przeciwko 107.

Kiemcy.
B e r l in ,  23.  marca.  (R ó żn e  w iadomości.) Na powództwo 

pos ła  f rancuzkiego sąd kryminaloy skazał  ks ięgarza  tutejszego

Grossa  na jednomiesięczne wiezienie,  za obrazę Cesarza  F ra n c u ­
zów przez  wydrukowanie  powieści  pod ty tu łem:  „Ludwik  N a p o ­
leon czyli walka z losem i korona Cesa rza . "  Grosse wzbran iał  się 
wyjawić nazwisko au to ra  tej powieści.

„Gaze ta  k r zy ż o w a "  pisze o p rzyjęciu jeueralieyi  w u rodziny 
królewsk ie  co nas tępuje:  „Król  wyrazi ł  S'e w sposobie bardzo w y ­
raźnym i silnym o obecnych t rudnościach pol i tycznych,  nie wyk lu ­
czając j edn ak  nadziej za ła twienia icli na drodze poko ju ."  Król  
z szczególną se rdecznością  p rzyją ł  życzenia ministeryuin stanu,  po-  
nowiając przy tej sposobności  wyrazy  uznania .jego zasłng.

„Ber l ińska  gazeta g ie łdowa donosi z naj lepszego źródła ,  iz 
onegdaj nadeszło własnoręczne  pismo Jego Cesarskie j  Mości Ćesa- 
sarza A us t ry ac k i i go .  w sku tek czego zagodzenie dyferencyj  mieJzy 
Prusami  a Aust ryą wesz ło  zupełnie w odmienne położenie.

D a r n i s z t a d !  , 23. marca.  Druga izba przy ję ła  wszystkremi 
głosami przeciw-ko 4. Wniosek wystosowania do rzędu usilnej 
prośby o popieranie wszelkiemi siłami rych łego zwołania  s tanów 
sz lez wic ko holsztyńskich.

li m ę stw a N a«S du u aj s k ie.
l l u k H r n s z t ,  13. marca.  ( Zaprow adzenie gw ardyi naro­

dowej. —  Różne w iadom ości\) Na wczora jszem posiedzeniu izby 
deputowanych przyję te  zostało  pr a wo  o urządzeniu gwardyi  n a r o ­
dowej ,  po bardzo burzl iwych rozprawach .  Do czte rdz ies tego  r oku.  
każdy  należeć ma do gwardy i  narodowej ,  jeżeli  płaci 500  piastrów 
rocznego czynszu z mieszkania.  Najżwawsza d ys k u s j a  wszczęła się 
nad pylaniem,  czyli żydzi  mają należeć do gwardyi  narodowej .  Bo-  
cresco przemawia!  za żydami,  p rzywodząc ,  iż poddani rumuńscy,  
co już  wszelkich praw komunalnych używają,  z gwardyi  narodowej  
wykluczeni  być n‘e mogą. Minister  wojny,  major  Leca,  oświadczył ,  
iz w armii j e s t  bardzo wielu żydów oficerami i na le/ ą  do naj le­
pszych oficerów'. J akoż  p rzyznano  żydom prawo należenia do g w a r ­
dyi narodowej ,  co galery a. na której  było wielu żydów,  hnrznemi  
p rzy ję ła  oklaskami.  ■—■ Delegowani ,  k tórzy  Księstwa Nadilunajskie 
r ep r ez en t ow ać  mają na konferenc j i  paryzkiej ,  udadzą się ju t ro  przez  
Wiedeń do Paryża,  zaopat rzeni  u listy r ekomendacyjne tutejszych 
kony.ulów jeneralny cii do mini st rów aus tryackiego i f rancuzkiego.  
Ezad rep r eze n to wan y  będzie przez pp.  Bral iano i Falcojano,  senat  
przez  pp. Castoforo  i Steege.  Izba depulow anyoh przez  pp. Epuriano i 
Boere tco .  Ajenci i jeneralni  ko izu lowie  wielkich mocars tw odebral i  od 
rządów swych polecenie,  notyfikowania r ządowi  tymczasowemu o tw a r ­
cie ko nf e renc j i  paryzkiej  z tym dodatkiem,  iż ani rząd ani izby nie mają 
p raw a  wyprzedzać postanowienia konfe renc j i ,  gdyż to spowodowałoby 
tylko opóźnienie w osta tecznem uregulowaniu spraw- Księstw.  —  Mał­
żonka Księcia Kuzy powróci ła za pozwoleniem rządu do w s i sw e jR u g i -  
nosa w Multanacb,  musiało ją to bowiem do najwyższego stopnia 
obrazić ,  Ze małżonek jej stosunki  swoje z metresą swą nawet  za 
g ran icą  kra ju u t rzymuje.  —  Senatowi  złożona zos ta ł a  petycya z 200 
podpisami,  z żądaniem uznania za nieważną umowy pr zez  przeszły 
rząd z p. Hercem,  r ep rezen tantem kapi tal istów angielskich i f ran-  
cuzkich zawar tej ,  względem monopolu bankowego,  ci co ad res  pod­
pisali,  uważani  być m o g ą  słusznie jako rep rezentanci  opinii publ i­
cznej .  Są to bowiem kupcy tutejsi  bardzo poważni ,  właściciele 
dóbr  i dzierżawcy.

B u k a r e s z t ,  J 8. marca.  ( Posiedzenie senatu i izby depu­
tow anych . —  Rożne w iadom ości.)  1’onrcważ t rzecbiniesięcze zw y ­
kłe posiedzenia senatu i izby depulow anyc b juz  się skończyły,  
prze to  tak senat  j ak  i izba deputowanych byłyby musiały zamknąć 
swoje posiedzenia,  gdyby  je  rząd tymczasowy,  ze względu na nad- '  
zwyc za jn e  okol iczności  nie był  p rzed łużył  na jeden miesiąc,  to jest 
do dnia 17. kwietnia.  Ostatnie posiedzenie izby deputowanych 
było bardzo burzl iwe.  Toczy ły  się rozpr awy nad róźnemi konce­
s j ami ,  k tóre przeszły rząd j ednos tronn ie  udzielił,  a k lóre  po upad­
ku rządu w części  zniesione,  po części 7,aś zakwes tyonowane  z o ­
stały.  Do rzędu p ie rwszych  należy konce s ja  do wydawnictwa 
urzędowego M onitorula , udzielona p. Aslanoui ,  przyjacielowi i k re -  
wneinu p rezesa izby przez księcia Kuzę mianowanego,  pana Miko-  
łajaja Ca targiu .  Na ostalniem posiedzeniu izby p. Ca targiu broni ł  
energicznie praw p. Asłana i w gor l iwości  swej  posunął  się do w y ­
powiedzenia  iz rząd i izby maja odwaga odebrać Rumut-om k o n ­
c e s j e  jakie iin prawnie udzielone zos t a ł y ,  w s t r z jm a n e  zaś będą 
koocesye udzielone p. Godillot dlatego,  iż tenże j e s t  b ratem mlecz ­
nym cesarza  Napoleona.  O t akowem pokrewieństwie  nic wprawdz ie  
dotąd nie wiedziano,  pewną tylko j e s t  r zeczą iż kilku ministrów 
a nawet i prezes  r ady minis trów Ghika,  s t araj ą się wszelkiemi 
sposobami o u trzymanie  koneesyi Anglikom i F rancuzom udzielo­
n y ch ,  a to z powodu iż rządy angielski i f rancuzki  poleciły swym 
r eprezentan tom,  ażeby wszelkiemi siłami bronil i  p raw do końce- |  
j ak ie  poddani angielscy i f rancuzcy nabyli.  J ako ż  p rawne to na­
bycie żadnej  nie ulega wątpl iwości ,  ponieważ koncesye pp. Godillot,  
Herz ,  Barc lay i innym udzielone zos tały p rzez rząd mołdo-wołoski  
w całej  formie prawa,  nadto zgodz ił  sie na nie t ak senat  j ak i izba 
r ep r ezen tan tów w odpowiedziach na mowę t r on ow ą  , w k t ó r e ; 
o koncesyacl i  tak wyraźna była wzmianka.  Jeżel i  więc koncesye 
te,  k tó r e  k rajowi  zaprawdę wielką szkodę przyniosą,  zniesione być 
mają,  to  zniesiecie nastąpić może  jedynie na drodze ugody z kon-  
cesyonaryuaszami , za pewnem wynagrodzeniem.  Gdyby zaś wyna­
grodzenia takowego wypłacić nie chciano,  w takim razie,  zdaje się, 
Anglia i F ran cya  wystąpią energicznie w obronie p raw  swych
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poildanych i wynagrodzenie  dJa nich gwał t em wymuszą.  Ju t r o  ma 
być g łosowanie  nad k o n ce s j ą  drogi  żelaznej  z Bukaresz tu  do Dżil r-  
dżewo,  tudz ież  nad pytaniem,  czyli Angl ikowi  W a r d  zw r ó co na  być 
ma kaucya  z łożona gwol i  budowy drogi  żelaznej  z Orsowy do B u ­
karesz tu .  K a u c j a  wynosi  300 .0 00  f rank ów,  a p. W a r d  tw ie rdz i  iż drogi 
że laznej  budować nie inogł,  pon ieważ żninach księcia Kuzy z dnia 
2 . maja 18 64  r.  zmieni ł  s y tu a c j ę  pol i tyczną,  pod k tó r ą  on objął 
budowę  d rogi  żelaznej .

Ameryka.
Mowy Y o r k ,  5. marca.  N . Y . H erald  donosi ,  że p. Se-  

ward  za w ar ł  podczas  swej  ostatniej  podróży t r ak t a t  z Danią,  zape­
wniający Stanom z jednoczonym użytkowanie  z po r tu  St .  Thomas,  
j ako  punktu zb io rowego  dla floty związkowej .

(F enyane .)  Powiadają,  że ajenci fenyanów w Washingtonie 
nalegają na r ząd unionis towski ,  ażeby uzna ł  I rlandye za  st ronę w o ­
jującą .  Ut rzymują  oni, że unieważnienie  wszelkiego p rawa  kons ty ­
tucyjnego  p rze z  zaprowadzenie  p rawa wojennego w Irlandyi,  daje 
s i łom i r landzkim prawo do tego,  ażeby je uznawano za siły s t rony 
wojującej .  Powsiadają, że p. F ryd .  Bruce  zaprotes tował  p rzeciw 
przy jęciu tego rodza ju żądania.

K o re sp on d en c je  amerykańskie  T im esa  pełne są szczegó łów o 
planach w oj ow n‘czych sp rzys ieżen ia  fenyanis towskiego,  lub raczej  
f r a k c j i  tego sprzysieżen ia ,  posłusznej  rozkazom nowego prezesa  
Bobe r t sa  i senatu.  Pomiędzy tą f rakcyą  a st ronnikami 0 ’Mahonyego 
rozdwojenie  j e s t  t e ra z  większe niż k iedykolwiek.  0 ’Mahony o t r zy ­
mał nawet  pod datą 10.  lutego list od Stephensn,  wyjmujący znowu 
z pod p raw a  f rakeye Rober t sa  i senat ,  nznający ich wyraźnie  za 
zd ra jców wzg lędem ojczyzyzny ir landzkiej .  J e ne r a ł  Sweeny  należy do 
s t ronn ic twa senatu.  Osta tnich dni lutego j enerał  pomieniony przedstawi ł  
swój plan działań t ak  zwanemu komitetowi  mi l i tarnemu,  złożonemu 
z 40 członków,  z k tórych  9/10 s łużyło w stopniach oficerów pod­
czas ostatniej  wojny w S tanach  z jednoczonych.  Pod łu g  t ego  plaHU 
jenerał  Sweeny  zamie rza wykonać  około połowy marca demons t ra -  
cyę p rzeciw g ran icy  Kanady,  podczas  gdy z głównemi swemi siłami 
obliczonemi p rzez niego na 20.000 ludzi,  ma on uderzyć od s t rony 
Nowego Bru nśw iku  i od g ran icy  Maine.  Jeden  z senato rów łenya-  
nis towskich podjął  się uekwipow'ania swoim kosztem kompanii .  
Pewien bogaty  kupiec z Now7ego Yorku,  ma się rozumieć I r l and­
czyk,  p rzyr ze k ł ,  że j a k  skoro  się rozpoczną k rok i  nieprzyjacielskie ,  
do s ta rczy  dwa wielkie parosta tk i ,  k tó r e  zos taną posłane na ocean 
spokojny dla k rążen ia  tam.

•Kro n t l in.
( S t o w a rz y s z e n ie  cze lad z i  ka to l ick ie  ) w e L w o w ie ,  z a ło ż o n e  w r .  18Ć6 

p r z e z  ó w c z e sn e g o  A rc j  b isk u p a  Us. Ł u t  a s / a  B a ra n ie c k ie g o ,  a z o s ta ją c e  pod 
k i e r u n k ie m  k s .  O d e lg łe w ic z a ,  p o s ia d a  w ła s n ą  n ie z a d łu ż o n ą  re a ln o ść ,  w  k tó re j  
w  n i e d z ie le  i ś w ię t a  z b ie r a ło  s ię  od t y .  m a rc a  do k o ń ca  g r u d n i a  1865
5 0  do 7 0  c z e la d n ik ó w .  P ł a tn i  n a u c z y c ie le  u d z ie la ją  im  n a u k ę  c z y t a ­
n ia ,  p isa n ia ,  r a c h u n k ó w , r y s u n k ó w , geo m etry i  i g im n a s ty k i .  Co p o n ie ­
d z ia łe k  w ie c z o r e m  p r e z e s  u d z ie la ł  n aukę  re l ig ii-  B ib l io te k a  z a k ła d u  
z a w i e r a  5 0 9  d z ie ł  p o lsk ich  w 8 3 4  toinach i p r e n u m e ru je  t r z y  n ie ­
m ie c k ie  c zaso p ism a  te c h n ic z n e .  Do c zy te ln i  u c z ę s z c z a ło  w p o w y ż s z y m  p r z e ­
c i ą g u  c z a s u  75  c z e lad n ik ó w ,  a 2 9  w ypożycz a ło  k s ią ż k i  do domu W o g ro d z ie  
za k ła d o w y m  j e s t  u r z ą d z o n a  k r ę g ie ln ia .  W  lec ie  p r z e d s i ę b r a n o  d w ie  w y c ie c z k i  
n a  w ie ś .  W  zim ie  ćw iczono  s ię  w  d ekU m acy i ,  W s z y s tk o  to o d b ) w a lo  s ię
po d  k ie ru n k ie m  p r e z e s a .  S to w a r z y s z e n ie  ma sw ego  k a s j e r a  i k o n t ro lo r a  i z o ­
s ta je  pod op iek ą  k o m ite tu  z łożonego  z 14 n a jc z c ig o d n ie js z y c h  o b y w a te l i  l w o w ­
sk ic h .  C z e lad n icy  w y b ie r a ją  z pom iędzy  s iebie  s e n io ra  i k i lk u  a s y s ten tó w .  
C z łon k o w ie  s to w a rz y s z e n ia  o sz częd z i l i  w pow yższym  o k re s i e  1500 z ł r . ,  k tó re  
po c z ę ś c i  zo s ta ły  z ło żo n e  w k a s ie  o szczęd n o śc i .  N ak ład  u t r z y m u je  t a k ż e  m a ły
•  zpita l .  D ochody w y nos iły  1104 z ł r .  ( z  lego 1033 z ł r .  z  d a ró w  d o b ro c z y n ­
n y c h )  w y d a tk i  1045 zł.-. N ad to  s to w a rz y s z e n ie  p o s ia d a  1050 z ł r .  w  ob l ig a -  
oyach  in d e m n izacy jn y ch .  Do k a s y  cze lad n ik ó w  w p ły n ę ło  nadto  3 5 0  z ł r .  na  ob­
c hód  ś w ią t ,  i z sumy te j  w y d an o  tylko 321 z ł r

(K o n c e r t  n a  ce l  d o b ro c z y n n y . )  Dnia 6- m a r c a  1866 odbył  s ię  w D r  o-  
h  o b y  c z y  w ie c z ó r  m uzyka lny ,  w y p ra w io n y  p r z e z  d y le tan tó w  tu te j sz y c h  pod 
ń y re k c y ą  pana J ó z e f a  P r o  m i ń s k i  e g o  n a  k o r z y ś ć  g ło d e m  do tkn ię tych  
m iesz k a ń c ó w  Gaiicyi,  z k tó re g o  dochód  120 z ł r .  od es łan y  z o s ta ł  w p ro s t  do 
c e n t r a ln e j  kom isy i  g łodow ej .

(P o ża ry .)  W Z o ł c z o w i e  w pow iecie  Rohatyńskim dn. 2go b .  i i i . 

■palił s ię  budynek dworski w artośc i  180 złr . P rzyczyn a  pożaru nie j e s t  
wiadoma.

W  R o h a t y n i e  dn. lOgo b. ni. spa l i ł  s ię  j onl d r e w n ia n y ,  g ro ż ą c y  
z w a le n ie m .

(Album starożytnośc i . )  „G ołos8 donosi: T e ch n icy  wydzia łu  budownictwa  
przy rząd z ie  gubernialnym wołyńskim , z upoważnienia nacze ln ika  gubernii ,  z a ­
mierzają zdjąć i  natury widoki pomników starożytnych w  tej gubernii, po­
c z ą w s z y  od kośc io łów  prawosławnych, i wydać tę  pracę w kszta łc ie  albumu,
* d o łą c z e n ie m  do k ażdego  r y su n k u  opisu h is to rycznego .

(iospotiarstm <>, przemysł i hadnei.
( S . )  L w ó w ,  21.  marca.  Ho zimni®) k tó re mieliśmy na po­

czątku tego miesiąca,  nas tało w ostatnich dniach ciepło i deszcz.  
Na podstawie pos t rzeżeń  z lat poprzednich zdaje się,  że t egoroczna  
Cvn>a zapowiada urodzaj .  W handlu zbożowym  nie widzimy ża-  
dnej zmiany,  dowóz z górnych  W ę g ie r  i Gaiicyi zachodniej  u t r zy -  
n,uje się ciągle i z Rosyi  nadchodzą t r an spo r t a  żyt® i pszenicy do

powiatów do tknię tych nieurodzajem.  Dowóz ży ta  i pszenicy do 
L w o w a  obliczają na 63 2 0  cet. ,  k tó re rozebral i  g łównie  właściciele 
młyn ów  parowych  i wodnych.  Z T ar n ow a  wysłano do K ra ko w a  
2000 cet,  lecz wyw óz  zmniejsza się jako niepopłatny p r zy  t e r a ­
źn ie j szych niskich cenach.  W e L w ow ie  płacono pszenicę  według 
ga tun ku  po 8 zł .  do 50 c., i popyt  był  niniejszy z powdou  zmniej ­
szonej  konsumcyi ,  tu zaś  zmniej szy ła  się w sku tek  wysok ich  cen mąki  
pszenicznej .  Jęczm ień  142 fi  wagi  płacono po 5 zł.  1 5 ' c., na 
poślednie jsze gatunk i  134  do 135 ffi" wagi nie było wcałe odbytu.  
Dla właściciel i  b r o w a ró w  gal i c j j sk ich  ważną będzie wiadomość ,  że 
w’ zakładzie hr .  Po tock iego w Tenczy nku  pod Krzeszowicami  j e s t  
na sp rzedaż  znacznie jsza  ilość słodu,  ce tna r  po 6 zł .  15 c. z od­
s t awą  do L w o w a .  Z y to  po cenie 6 zł. do 6 zł. 45  c. rozbierano 
szybko.  Otcies wagi  100 Ś" p łacono po 2 zł. 95  c . : najwięcej  
sp rzedano na r zecz  ska rbu .  W  sprzedaży  nasienia kon iczu w os ta t ­
nich czasach nie zasz ła  żadna zmiana i ceny nie spadają % powodu 
zakupna na zasiew.

Na ta rgowicach  zamie jscowych ceny były nas tęp u j ąc : P r z e ­
m yśl:  pszenica 170 fp  9  zł. do 9 zł .  50 c., jęczmień 139  $£ 5 z ł .  
5 c., żyto 160 f t  6 zł .  40  do 80  c . , owiec 100 f i  3 zł .  8 c. 
Znaczne były dowozy ży ta  i jęczmienia ,  ale odbyt  słaby.  Nieco 
złożono  na składach.  J a r o s ła w : pszenica 169 S" 8 zł. 53  c . ; 
jęczmień 141 f i  4  zł.  26 c., żyto 159 f f  5 zł.  54 e., owies 98  fp  
2 zł. 39 c. Dla b r a k u  popytu z dalszych s t ron,  p rzedaż  była og ra ­
niczona tylko na konsumcyę  miejscową.  Popy t  na żyto największy.  
D ębica: pszenica 170 f i  7 zł. 75 i\ ,  ży to  160 S" 5 zł.  25 c.,
j ęczmień 139 &  4  zł. 27 c., owies 100 fH 2 zł. 39 c., nasienie
koniczu 200 Pi 41 zł. 40  c. Ty lko  żyło było poszukiwane i s ku ­
powane do obwodów wschodnich,  równie jak owies na spek u la c j ę .  
P r z e w o r s k : pszenica 169 f i  8 zł. 30 do 50  c., jęczmień 140 S ”
4  zl.  21 c., żyto 158 U  5 zl.  37  c . , owies 100 U  2 zł. 41 c.
Ceny jęczmienia i pszenicy nie spadają,  popyt  na jęczmień oży-  
wióky,  ceny żyta spadają dla b r aku  popytu.  Spekulanci  poszukują 
owsa.  R zeszó w :  pszenica 170 H  8 zł. 43 c., j ęczmień 140 S" 
4  zł .  45 c. , żyto 159 f i  5 zl.  43  r.,  owies 98  S" 2 zł. 40 c.
Ceny żyta nie spadają.  Na jęczmień i pszenicę b r ak  popytu.  Owies
poszukiwany.  P rzedaż nie ożywiona.  S ę d z is zó w : pszenica 169 ST 
8 zt .  12 c , j ęczmień 140 f i  4 zl. 27 c., żyto 158 f i  5 zł. 15 c., 
owies 98 f i  2 zł. 19 c. Komisanci  ani kupcy nie przybyli ,  w p r ze -  
daży s t ag nac ja .  Owies poszukiwany.  T a rn ó w :  pszenica 170 ffi" 
7 zł.  25  do 75 c., j ęczmień 141 Ś" 4  zł .  do 4 zł .  15 c., żyto 
158 f l  5 zł.  15 do 30 c., owies ICO S ” 2 zł.  25  do 35 c., nasienie 
koniczn  200 fp 37  do 39  zł.,  z iemniaki  150 fp  1 zl .  15 do 25 c. 
Dowóz pszenicy s łaby,  ledwo na po t rzebę  miejscową wys ta rcza .  
Na żyto  i jęczmień b r a k  popytu.  Ceny nasienia koniczu  spadają. 
Na ziemniaki  nie ma pokupu nawet  poniżej notowanych cen.

Bydła rzeźnego i opasowego p rzeznacznego  do L ipn ika  i F lo -
r i sd o r f  wywiez iono  w ostatnich 8 dniach z Gaiicyi  p r zez  Krak ów
831 sztuk.

Ostatnia poczta.
T  r y e s t , 24.  marca.  Tu te j sza  izba hand lowa uchwali ła  na 

wniosek Józefa Morpurga wotum dziękczynne dla r ządu za rozcią­
gnięcie aus tryacko-sa rdyńskiego  t r a k t a tu  handlowego na całe Włochy .

B e r l i n ,  24,  marca.  N ordd. Allg. Z tg . odpiera twie rdzenia  
Ostd. P o st  co do obecności  j e ne r a ł a  Govone i u t r zymuje ,  że  obec­
ność jego odnosi  się tylko do celów wojskowych ,  mianowicie,  że 
zadaniem jego j e s t  poznanie tu te jszych  u rządzeń wojskowych.

L o n d y n ,  24.  marca.  Kró lowa  Amalia,  wdowa po królu L u ­
dwiku Filipie,  umarła dziś południe yv Claremont .

F r a n k f u r t ,  24.  marca.  Panujący landgra f  w Hessen-Hom-  
b ur g  Fe rdynand  Henryk  umarł  dziś zraua.

H o n g k o n g ,  15.  lutego.  Pows tańcy zamierzaj‘ą z rabować  
stol icę Pekin.  Nienfąjowce zbl iżyl i  się na 20 mil pod H o n k o w  i 
podpalili okoliczne sioła.  Zamieszkal i  tam cudzoziemcy go tu ją  się 
do odparcia  napadu.

T  K  A  T  I I .
Lwów,  26.  marca.

Przedstawieniem betiefisowem w piątek ( 2 3 .  b. m. )  na dochód 
p. B ro n is ła w a  Dębickiego sk oń cz y ł  się t egoroc zny  zimowy ku rs  
naszej sceny,  a zakończenie to było wcale sk r om ne  i ciche.  „Ob-  
lężeuie W a r s z a w y ” , d ramat  his toryczoyj  a r acz e j  ob raz  wojenno-  
pat ryo tyczny  L. A. Daniszewskiego w 4 a k t a c h ,  bardzo mało zna ­
lazło już amatorów.  I zuoyyu mieliśmy sposobność p r zek ona ć  się,  
ze podobne u twory  z epoki „ Wiśl iczanek” , „S ka lm ie rza ne k ” , „ T w a r ­
dowskiego na Krzemionkach” , „Zamku na Cz orsz tyn ie” i td .  itd.  
p rzeżyły się na scenie i mają juz tylko war tość  h i s to ryczną  w na ­
szej l i t e ra tu rze  dramatycznej .  Nic też szczególnie jszego nie moż e­
my zapisać z tego przedstawienia,  j a k chyba to,  że dos t rzeg l iśmy 
wielką niedbałość.  yv przysposobieniu broni  palnej,  k tó ra  ciągle p u ­
kała  tylko z kapsli,  i że  p. N ow akow sk i  ( J a n  Kaz imie rz )  — : j ak 
to częs to  bywa —  nie nauczył się wcale swej  roli,  chociaż za pr a ­
wdę nie miał się czem umęczyć.  A gdzie głównie chodzi  tylko 
o s ł o w a ,  jak właśnie  vy' tej rol i  i  w całym prawie dramacie ,  tam 
po trzeba przynajmniej  i rygłosić j e  dobrze  i płynnie,  ażeby nie ubli­
żać i au to rowi  i publiczności .  Sarn benefi cj ant  miał  ró lkę  Yvpra- 
wdzie małą (m łynarza  z  pod Bi e lan ) ,  ale oddał  j a  ba rdz o  trafnie,
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j a k  w ogóle p rzyznać  t r zeba  temu artyście,  iż potrafi  zawsze uwy­
datnić należycie najmniejsza nawet  role swoja,

Dla uzupełnienia naszych zapisków musimy tu wspomitać j e s z ­
cze o p rzedstawien iu  ze ś rody  p rzeszłego tygodnia.  Grano  tego 
wieczora  dwie s z t u k i :  „P oża r  w k lasz t o rze " ,  komedyę w 1 akcie 
z f rancuzkiego pana Bar ie r re ,  i ope re tkę  „ J una cy "  powta rz ana  już 
k i lkakrotnie .  W  pierwszej  bardzo miłej komedyjce ,  k tó ra  nazwal i ­
byśmy raczej  pięknem studium psyćhologicznem,  osnutem na tle mi­
łości  dzieci,  c e j , mieli sposobność odznaczyć sie bardzo chlubnie 
pani N ow akow ska  ( A d r y a n a ) ,  p. K ró liko w sk i  ( h r .  d ’Avernay jej  
ojciec)  i p. S z y m a ń s k i  ( M e r ie l ) ,  i publ iczność też  wy woływała  
ich k i lka r azy W „J u n a k a c h " ,  w k tó rych ta r azą dla słabości  
p. Nowakowsk iego objął role Szczo teczk i  p. Konceioirz  i dość g ładko  
ż niej się wywiązał  5 był  j ak  zwyk le  duszą całej ope re tki  p. L in -  
k o w sk i  ( G e j e r ) ,  z. tą tylko ró żn ic ą ,  że na r achunek  śmiejącej  się 
publ iczności  p rzesadzał  tą r azą zanadto,  posuwając niekiedy komikę 
swoją  aż do płaskości .

Przyjechal i  do Lwowa,
D nia  24 m arca .

H ote l  e u r o p e j s k i :  P P .  C z a jk o w sk i  Jan ,  z B óbrk i .  C z a rn o w s k i  Józef,  
z K ijo w a .

Hote l  a n g ie l s k i :  B r .  R o m a s z k a n  A u g u s t ,  z U s tąp ią .
Hotel  K u ltna :  Ż u ra k o w s k i  Józef,  z H łuboezka .

D nia  2 5 .  m arca .
Hotel G e o r g e ;  P P .  H r .  B a d en i  S ta n  , z B ra n ic .  -  Hr.  Z ie l iń sk i  W it . ,  

z  S ło tw iny .
H ote l  e u r o p e j s k i :  C z a jk o w sk i  H ip . ,  z B ó b rk i .  — Z a rn in k o w s k i  M ichał ,  

z  L i s ic z e n ic .  — P a y g e r t  S tan . ,  z K rzy w eń k i ,  — U s t r z y c k i  W al . ,  z Z am ie ch o w a .
H o te l  L a n g a :  B r .  R a in b e rg  W ik to r ,  c k. m ajor ,  z B rz e ż a n .
H ote l  a n g ie l s k i :  H r  R o m e r  Felix ,  z Inw aldu  — B o lo z -A n to n iew icz  A n t . ,  

z S k o m o ro c h .  - B ie lsk i  S zcz . ,  z Rychc ic .
P o d  N r .  6 1 4 % : N o w ack i  Kaz. ,  z T e jsa ro w  a.

W yjechali ze Lwowa.
D n ia  24  m arca .

P P .  Ks. J a b ło n o w sk i  K aro l ,  c .  k. s z am b . ,  R o z w a d o w s k i  W ło d z .  i S k i -  
b n ie w s k i  M ie cz . ,  do W iedn ia .  — S c h m id t  A u g u s t ,  do D ą b ro w icy .  — T r e t e r  
H ila ry ,  do L a s z e k .  — Z a rz y c k i  A lex . ,  do Chołylubia.

D n ia  25 .  m arca .
P P .  Z u la u f  Ju l . ,  c.  k, p r z e łó ż ,  pow.,  do S z c z e r c a .  - -  Z a r a ń s k i  Antoni,  

c.  k. p ens .  p o d p o r , ,  do  Ż ó łk w i.  —  D y lew sk i  Mar. ,  do Ro low a .  — D u czy ń s k i  
J u l . ,  do Ż u k o w a .  — T o ro s i e w ic z  Mik.,  do P o l tw i .

S p o s t r z e ż w t ia  m e t e o r o lo g i c z n e  we Lwowie.
f)iiia 24 . i  2 5 . marca 1 8 6 6 .

P o ra

1 B a ro m e t r  
w m ie rze  

!parys spro- 
1 wadzony do 
1 0’ Reautn.

St  pień 
c iep ła  

w ed łu i '  
Keaiim.

S ta n  po­
w ie t r z a  
w i lg o ­
tnego

K i - r im e k  i 

wi.-.tru

Niła S ta n

a tm osfe ry

7. god .  z r a n a  j 327 59 -  1 4 80 .1 zachodni 9ł. poch m u rn o
2 g od. po poł. 327.01 +  3.8 65 1 p o łu d . -z a c h , n
lo .g o d .w ie e z . 325.3  i -e 1 6 70.9 południow y T) u

W n oy śnieg. 4 '" .

7. god,  z ran a 323 99 2.6 77.1
.

południow y sŁ p ochm urno
2. god. po poł. 324 08 -i- 8 2 71.9 n T7
lo .g o d .w ieez . 32 i  37 -+- 6.4 72.7 r> - n

ft n r s L w o w s k i .

Dnia 24 m arca .

Dukat h o l e n d e r s k i ..............................
D u k a t  c e s a r s k i ........................................  r
P ó ł i in p e ry a ł  z t .  r o s y j s k i ....................
R u b e l  s r e b r n y  rosy jsk i  . . . .  „

n p a p ie ro w y  rosy jsk i  . . . . .  *
T a l a r  p r a s k i ................................... . p
P o lsk i  k u ra n i  i p ięc ioz ło tów ka  . . „
G alicy j .  l is ty  z a s ta w n e  w. a. za 100 zł. ;

„ „ ., 10, k. z?. IOO zł. I
G al icy jsk ie  o b u g aey e  indem nizacyyne .■
5.% P o ż y c z k a  n a rodow a  . . .  1
A k c y e g a l .  kol.  że laz .  K aro la  L u d w ik a

w : ! ,  a u s t r

bez
kuponów

g o t ó w k ą  | to w ar em

L J 1.:
|  z i . _ 1 c.

02 5 03
0 05 5 U
8 67 8 82
1 60 1 64
1 31 1 33
1 55 1 68

f .l 67 62 4 1
64 62 65 46
62 67 63 411
62 — 62 83

153 50 156 25

T eleg ra fo w an y  k u r s  w ied e ń sk i .
D nia 24  m arca

i %  M e t a l i k i .................... . .
ń%  po ży czk a  n a ro d o w i  • . .
Losy  z 1860 ro k u  . , . .
A kcye  b an k o  w iedeńsk iego  

,  „ k red y to w eg o
Londyn , 10 lontów s z t e ń m g ó w  
S r e b r o
D u k a t  p o je d y n c z y  . .

z ł r .  1 k r .

od
02
79

r i8
141
105
104

ó

4 U
7 0
76

50
25
75
05

Kurs giełdy  wiedeńskiej.
Dnia 23. m a rc a

i .  D ł u g  p u b l i c z n y .  ( Z a  lO O z ł . )

A. P a ń s t w a .  pien. towar.
W a u s t r .  w al .  po 5 %  . . 5 4 .6 0

„ „ b e z  k u jo n ó w
z w r o tn y  po 5 %  . . . .  9 9 .—

i. p o ż y c z k i  h a r o d .  z p roc .  
ad s ty c z n ia  do lij>ca po 5 %  61 90 
ud k w ie t .  do p a ź d .  j o 5 %  62 90 

f o ż y c z k a  w  s r e b r z e  z 1864 
lo k u  z w r o tn a  w 3 6  la tach  6 1 2 5  

Z  r .  1851 s e r .  B. P'> 5 %  - | —
M e ta l ik i  po 5 % ....................  59  40
Me a l i f i  z p r o c .  od m aja  do

l i s to p ad a  po 5 %  . 59.60

6 4 .8 0

99.30

62  10 
6 2 .10

67.50

69 60

dtt i  
i l t t i .
u t tn .
dt o
lit o.

Przez

po 3% %  
.. 4 %  .
.. 3 %  •

,. 1 % 
do wył.  

c f ł r  losy . . .
P r z e z ,  do wy 1. z 1 

pią ia  c z ę ś ć  losów 
P r z ć z .  do w y l .  z r.
P r z e z ,  do w y l .  z r.

po , O O z f  . . .
P r z e z ,  do wyl.  z r,

I o 100  z ł ..............................
P o ży czk a  z r . 1864 (z p r e ­

m ia)  po : t 0  z ł r .  , . . 6 9 .1 0  
<nty Como po 42 b . .  ans t .  16 —

\ t  y loa.  obi .  dawn. | f?. r i
d ługu  p a ń . . .  . :

1 .. 3 % % 4 0 -

P rz e z .  do los.  obi.  . "
, « w . d ł u g u y , ń s i .  '

1 "  hH : S *  £ -
l -

d i lo .  z p ro cen t .  |  " , '
za granicą . \

B . K r a j ó w  k o r o n n y c h  
N iż s z e j  A us try  i 6 0 , —
W y ż .  Ai s t ....................80 .60
■ S a lc b u rg ..............8U . _
C z e c h ....................83  —
M o raw i i  . . . . — —
S z ł ą . k a ...............6 7 .—
S t> r y i .........................
T y r o l u ............... 9 5 . _

5 9  75 
5 1 6  
4 6 —  
34 76 
30 50 
11  50

. 51 25 

. 4 5  60 

. 34 26 
. . . . 26 50  

. . . 11 25 
r. 1839

. 139.—  1 4 0 . -  
1839
. . 138 60 139 — 

1854 73 — 74  —
1860

. . 79  — 79.20
660

. . . 8 7 .2 5  8 7 .60

69.30 
16.60 
5 6 —  
fil­
i e  75 
40  50

5 5 —
4 9 —
43.50
3 9 —

80.50 
81 -  
8 2 —  
8 4 —  
8 0 . —  
88 .—  

66  -  

98 —

pien .  to w ar .  
8 a r . ,  Krainy i '6  yh. 8 4 .—  8 8 .—
44 e g i e r  • • - . 6 3  -  6 3 .6 0
B a n a łu  T e m .  . 59  75 6 0  60
K ro a c y i  i S ł a w o n i i  6 3  — 6 4__
G a l i c y i ....................  61 25 61 75
S ie d m io g ro d u  . . 5 7 .— 68 . —
B u k o w in a  . . 5 9 . — 6 0 .—

Z k la u z u lą  w-ylos. w r .  1867 59.— 6 0 .—
B a n a ł  T e m e s z ......................... 58 50  5 9 __
L om b. w e n .  poż .  z r. 1850 - . — — .—

po 5 %
Dług T y ro lu

D łu g  S a l c k u rg a  

D ług  Krainy

je. Sion
3%
2V,%
* % #
8%
1%%

o b l i g ,
za Ił Ml zł. 
a 100 „
a 100 ,
.. 100 
.  100 _

3%% —
3 %  - •
S % %  —  - •  
8% — -  —■ 
1%% —  - ■  
d o m e s ł y k a l n .
. . . £2 .50 23.50 

. 18—  19.
. . . 16.50 18.59 

. 1 4 — 16 —
12.60 14.50

140 40

565 -

3. A k cje .
(Za  sz tu k ę . )

B a n k u  naro d o w eg o  . . . 7 0 1  — 7 0 3  — 
Im  t. k r e d .  dla handlu po

200 zł. w. u........................... 140.02
N i ż . - a u s t r .  tow. ebkomt. 

po 500  zł .  . . . . . .  553  —
Banku  a n g lo -a u s t r )  a rk ie g o  

n a  200 z ł r .  (20  tt. s t e r . )  
z  w p ła tą  'M)% . . . .  67  50  6 8 . -

Pó l i i .ko l.  po llMIO zt.  g. 1590.— 1<:02 50 
T ow . k .  le i  że l .  państw a po 

ZOO /.ł m. k. czyl i  500 Ir. 165 20 165 40
i c ln d. Kolei pańat., łomb.

w en.  i c e n t r a l ,  -w (oskie j  
kolei  że l .  1’°  S o O z ł .w .a .  
czyli  500  łr* z w p ła ta
iP D z ł .......................................  169.50 170 -

K o l-C es .  E lżbie ty  j oŁOOzł 
mon. feonw. . . . . . . 1 1 0 5 0  1 1 1  50 

Kol.  k a r .  L u d .  p0 5500*). 
mon. b o n w .  •

L v  oaa bko-cz^ i ’̂ io w . kolej  
po 2(10 zl. w. a. u- s r e b r z e  
( 2 0 1 . s .)  z w p ła ta  6 5 %  .

(  przy val .  c z e s k a  km ej z a ­
chodnia po 200 7,1. w .a .

P o łud .  - p ó łn .  - niem . g 0lei 
kom. po 800  z ł .  m . ( .  .

Kolei Cisy po 200*1. m . k. 
po 140 zł. ( 7 0 % )  wj, łaty 147 — 147. 

Kol. P re s z b .  T y m .  1. . mi-,, 
po 200 zł . n , . k .................. .............. ..........

153 60  154 —

70 - 7 i  — 

134.50 135—  

101 — 108 —

pien.  to w ar .
d tto II. emis. po 200-zł.m-k. — — .—
Kolej  B u s t e h r a d z k a  pa

500 zł. m. k ........................  670 6 8 0 —
Kolej Ausaig ,  -  Ciepl.  po

200 z ł  m. k .............................-  . -  2 5 3 —
Kol. B e rn .  R oss .  z p ie rw  - 

sz e ń s tw e m  po 200 zł.
m on. k o n w ........................... — . — — •—

Kol. G r a c . - K 6fl. i T o w . 
górn .  po 200 zł. w. a. . 1 1 0 , -  115 

A u s t r .  tow arz ,  żeg i .  par . 
po 500 zł. m. k. . 433 _  435 —

L lo y d a  w  T ry e ó c ie  po
600  zł. m. k ..................... 204 -  2 0 6 —

T o w .  m łyna  p a r .  w W ie d .
po 5 0 0 z ł . w .  a ......................  — — 3 0  —

P o w sz .  a u s t r .  T o w .  gaz .  
po 200 zł.  w. a. . . . 25ll—  254 — 

Mostu lańc.  w P e s z c i e  po 
600 zł. m. k...........................  — .— 360 . -

t t .  I ń s t y  z a s t a w n e .
(za  100 * ł . )

H . [ 61et. z r .  1 8 5 7 p o 5 %  — —  —
naród  i  U!let ' >• 1857 po 5 %  104 50 106. — 

. ‘ ) p r z e z n a c z o n e  do 
w m l l o s .  po 5 %  . . 88 (O 8 ’> -

B a n k u  ( n a  12  tń. 6 % . — __ — .—
n aró d .  { p r z e z n .  do loso-

83.—

76

  , ,   —
w w . a. (w  an ia  po 5%  . . 84.81
Gal.  T o w .  k re d .  w  w .  a.
po 4 % ................................... 6 1 , — 62

W ę g ie r .  T o w a r ,  z iem sk ie
po b "/a ................................... 73 25 73

5 .  O D I i g a c j e  z  p r a w e m  
p i e r w s z e  l i s t  n a .

Kolej E lż b ie ty  po 5 %  za
100 z l .  m, k ..................... 95 50 06
d e t to  de t to  w s reb .  upr 
■za 100 z ł .  w . a .  . . .  7 2 5 0  73

E m is .  z r . 1862 za 101) zl. 
w a l .  a u s t .  . . . . . .  — 69

T o w .  a u s t r .  kol.  p ań s tw a
po 600 f r ..............................  103 50 105

Kół. L om b.  w en .  po 600 fr.  9 1 .50 
Kol. półn. po 100 z ł .  m. k. 8 1 — 8— 
Kol. półn. po 100 zł . w . a. — 80.  
KoL G logn .  po 100 zł. m. k. — 75.  
U p rz y w .  c z e s k a  kol. z t c h .  

po 300 z ł .  w. a. (w  s r e ­
b r z e )  ża  100 z ł .................... — 79.

Połud .  półn. ko le j  kom. po
5 %  za  100 z ł ..........................   — 74

Kole j  ga l .  K aro la  L n d w ik a  
po 300  zł. w. a.  (w  s r e b r z e )  
po 5 %  za  100 zł.  . . . — 83-

50

92 60

p ie n .  t o w a r ,
Tow. żeg .  p a r .  na Dun.
za  100 zł. ni. k .............. — — — .—

Lloyda za  100 zł.  . . .  8 7 .50  8 8 .50

6 . Ł o s j ' .  , . . ."  ( za  s z tu k ę . )
łn s t .  k r e d .  d la  h and lu  po

1O0 z t .  w . a .........................1 1 1 . —  111.60
T o w . żeg .  p a r . u a  D u n .p t ,

100 zł. m. k. . . . 7 7 .50  7 8 .50
Poż. T r y e . p o  100 zł . m. k. 108.60  109 .50  

B r  po 50 zł.  m. k. 4 7 .—  47  50  
P o ży cz ,  m ias ta  B udy  po

40 zł. w. a . .........................2 2 .   2 3 .—
R ste rhaz .-gu  pc 40 zł. m. k 7 8 .—  7 5 .—
Salm a ,  40  .  „ 2 6 . -  2 7 —
Palłiego ,  M ,  „ 2 1 . -  22 —
Clarego p 4(1 „ 5 2 .5 0  83 60
SE G enois  r  40 „ * 2 0 .—  21 —
R  in d i s c h g r a l z a  20 z ł .  „ 15—  1 6 -
W a ld a te in a  20 „ 18___ 1 9 _____
K eglev icha  10  p 1 3 , — 1 3 5 0
F u n d a e y a  szp i t .  Arcy k s i ę ­

cia R u d o l f a ......................... 1 2 .   12  ,0

W e k s le .
( N a  3 m ie s ią c e . )

A m ste rdam  za 100 z ł .  K o l .  —
A u g s b u rg  za  100  z ł .  w. p. n. 89  25  89  50
Berl in  za  M io ta ł .  . . — . ___—
W r o c ła w  za  100 ta l .  . . — -------
F ra n k fu r t  za lO O z ł .  w. p . -n .  8 9 .6 0  89  60  
G en u a  za  100 i i r .  p iem. . — .—  —  —  
H am b u rg  za  100 M. B. . . 79  7 5  7 9  76
L ip s k  za 100 t a l ..................— —  — —
L iw u rn a  za  100 l i r ,  to sk .  — .—  — .—  
Londyn za  10  ft. sz t .  . . 106 9 0  107 20
L ugdun  za 100 tr . . . .  ---------- —
Medvoli.n za  100 l i r  wł.  —
Marsylia  za  100 t r .  . . . — . ~  _____
P a ry ż  za  100 f r ...................  42 50  42.60
P r a g a  za  100  zł . w. a — __ ___
T ry e s l  za  100  zł. w. a.  .
W e n e c y a  za  lOOzł. w. a  .  — .   __

(31 dni  pe  o k a z a n iu  )

B u k a re s z t  za  100 p iaz t .  w oł .  — .—  — .—  
Konstanty nopol za  100 p iaa t .  t u r .  — .—

K u r s  z ł o t a .
Dukaty ces .  men. . . . 4 .1 4  5 .1 6

dtto. pe łn e j  wagi . . 4 4 4  5 1 6
K o r o n a ..............................— ,—  —  —
20ł r a n k ó w k a ....................  8 .6 3  8 65
R osy jsk i  im p ery a ł  . . . 8 .82  8 .8 5
T a l a r  z w iązk o w y  . . . 1 .6 0 — 1.61
S re b ro  .............................. 106 .J6  107.85
K u ra  koron> w c. k .  k a t a c h  13zł. 50  c.

0  powiedaialny Redaktor HŁądyńaJwL Z c. k. galic. drukarni rządow ej.


